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BEZPARTYJNE POLSKO - KATOLICKIE PISMO LUDOWE. 


Przedpłata: I.s 
widzianych, 
ania 


Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, 


sobota dnia 4 marca 1933 r. Rok XIH 
WRZE A A E A EEE T] 


WIE 


Jako zbiorowa i żywiołowa odpowiedź ogółu ludności polskiej bez różnicy zapatrywań partyjnych 
i politycznych na buńczuczne pogróżki Hitlera, odbędzie się 
w niedzielę dnia 5 marca br. © godz. 1135? na rynku 


WIELKI 
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PO POŻARZE W REICHSTAGU. 


ATAK NA PRASĘ POLSKĄ. 


Nacjonalistyczna „Ałlensteiner Zei- 
tung“ wskazuje w jednym z ostatnich 


7 6 © EJ a 
numerów na niedostateczne skneblowa- 
nie prasy polskiej w Niemczech, którą 
na podstawie nowego zarządzenia trak- 
6 |tuje się nadal na równi z prasą niemiec- 
-- ETA AAE N. i 


ARESZTOWANIE POSŁA KOMUNISTYCZNEGO. KOMUNIKAT URZĘDOWY. 


BERLIN. Urzędowa 


ruska Agen- 


Korytarzem podziemnym do insta- 


a Prasowa donosi, że dotychczasowe | lacji ogrzewania centralnego, łączą- 


e 
éficjalne dochodzenie w sprawie pod- 
enia gmachu Reichstagu wykaza- 
, iż do nagromadzenia materjałów 
łatwopalnych potrzeba było najmniej 
7 osób, a do podłożenia ognia jedno- 
cześnie w wielu miejscach, conaj- 
mniej 10. Sprawcy wzniecenia poża- 
ru musieli być bardzo dobrze obznaj- 
mieni z rozkładem olbrzymiego bu- 
dynku, co możliwem jest tylko po 
długoletniem swobodnem poruszaniu 
się w gmachu. Najcięższe poszlaki co 
do udziału w podpaleniu istnieją 
przeciwko posłom partji komuni- 
stycznej, którzy ostatnio niezwykle 
często zbierali się w Reichstagu pod 
różnemi pozorami. 

Na tę znajomość rozkładu budyn- 
ku i służby wartowniczej wskazuje 
również fakt schwytania na gorącym 
uczynku tylko komunisty — Holen- 
dra, który „wskutek nieznajomości 
rozkładu w gmachu nie zdołał zbiec. 

Aresztowany sprawca brał udział 
w obradach komunistycznej komisji 
wykonawczej i przeforsował swój u- 
dział w zamachu. Dochodzenie wy- 
kazało pozatem, że trzej świadkowie 
naooczni widzieli na kilka godzin 
przed pożarem van der Luebbego w 
towarzystwie posłów Tórglera i Kóh- 
nena w kuluarach parlamentu. O- 
puścili oni budynek po zamknięciu 
wejścia dla posłów około godz. 10-ej 
inną drogą. Wobec tego, że w tym 
ezasie nastąpiło podpalenie, istnieja 

ważne poszlaki przeciwko nim, iż 

rali udział w zamachu. Zaprzecza 
się wreszcie temu, iż poseł komuni- 
styczny Tórgler oddał się dobrowol- 
nie w ręce policji. 

Stwierdzają natomiast, że prosi 
en o pozostawienie go na wolnej sto- 
pie, gdyż ucieczka okazała się niemo- 
żliwą. Prośby tej nie uwzględniono 
i nastąpiło aresztowanie. 

Komunikat biura Conti stwierdza 
równocześnie, że znaleziono bez- 
sprzeczne dowody, iż Tórgler nietyl- 
ko przebywał przez kilka 


eami podpalenia. 


ny „Angriff“ donosi, 


odzin w|, 
Reichsttagu razem z van der Luebben, |odbyła się konferencja, na której szef |nich wypa 
lecz również z kilku innymi spraw-|biura prasowego rządu 


cy gmach parlamentu z domem pre- 
zydenta Reichstagu, mieli oni uciec 
z Reichstagu. 


SWASTYKA HITLERA... 


BERLIN. Narodowo-socjalistycz- 
że na gmachu 
domu Liebknechta, w którym mieści- 
ła się centrala partji komunistycznej, 
wywieszono swastykę Hitlera. 


Równocześnie odbył się przemarsz 
oddziałów szturmowych przed tym 
budynkiem. Do zabrecych wygłosił 
przemówienie okolicznościowe przy- 
wódca szturmówki. 


WRAŻENIA W MOSKWIE. 

„Prawda“ w artykule zątytułowa- 
nym „(Gorgułowszczyzna niemieckich 
faszystów“ z oburzeniem odpiera 9- 
skarżenie Niemiec, jako niecną pro- 
wokację, do której użyto wydalone- 
go dwa lata temu z partji za prowo- 
katorska działalność b. komunistę ho- 
lenderskiego. — Pismo porównywa 
sprawę podpalenia Reichstagu ze 
strzałami Gorgułowa. Co do meritum 
sprawy „Prawda“ pisze, że „to właś- 
nie hitlerowcom, a bynajmniej nie 
komunistom mogło zależeć na znisz- 
czeniu Reichstagu. Faszystom jed- 
nak chodzi o upozorowanie terroru 


ką. — 

Tymczasem prasa polska ogłasza 
swobodnie swe antyniemieckie artyku- 
ły, publikuje nawet ryciny armji pol- 
skiej i gloryfikuje ją, ośmieszając równo 
cześnie i obniżając naród niemiecki i 
państwo niemieckie. 

Zdaniem pisma należy obostrzyć o- 
statnie zarządzenia wobec prasy pol- 
skiej, a pozatem należy wydać zakaz 
wpuszczania do Niemiec polskiej prasy 
krajowej. ( 
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POŻYCZKA DŁA MIAST 
I ZWIĄZKÓW KOMUNALNYCH 
"—W Warszawie odbyło się posiedze 
nie komisji funduszu pożyczkowo-za- 
pomogowego przewodnictwem 


wobec klasy robotniczej, by przepro- | naczelnika ARAM samorządowego 


nu . 


wadzić wybory w atmosferze pogro- | ministerstwa spraw wewnętrznych p. 


Kuncewicza. 
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NOWY dekret 
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indenburga 


Ostre zarządzenie z powodu ostatnich zajść 


Kara śmierci względnie dożywot-|trwa on długo. W Niemezech rozpo- 
enan Rzeszy dla obrony przed|nie ciężkie więzienie przewidziane ļczęła się nowa era. Czasy parlamen- 


BERLIN. Ogłoszony został dekret 


errorem komunistów. 


Dekret uchyla postanowienia kon- 
stytucji w sprawie zagwarantowania 
wolności osobistej, swobody słowa i 
prasy, koalicyj i zgromadzeń, tajem- 
nicy listów oraz rozmów telefonicz- 
nych, nietykalności mieszkań i włas- 
ności prywatnej. Surowe kary cięż- 
kiego więzienia przewidziane są za o- 
pór wobec zarządzeń władz central- 
nych i krajowych. 

Śmiercią, względnie dożywotniem 
ciężkiem więzieniem karane będą 
zbrodnie stanu, podpalenia, zamachy 
z użyciem materjałów wybuchowych 
oraz akty terroru na urządzenia ko- 
lejowe. 


jest za zamachy: 


sy zagranicznej, aby w informacjach 
swoich unikała źródeł niepewnych. 
Rząd obecny — oświadczył Funk 
— nie jest gabinetem przejściowym. 
Trzeba się pogodzić z myślą, że po- 


tarnej demokracji minęły bezpowrot- 


1) Na życie prezydenta Rzeszy,|nie. Nie można lekceważyć niebez- 


członków wzgl. komisarzy rządu Rze-|pieczeństwa komunistycznego. 


Dla- 


szy, lub rządów krajowych związ-|iego rząd obecny zdecydowany jest 


kowych. 


walkę z komunizmem prowadzić tak 


2) Za nakłanianie do rozrichów,|długo, dopóki nie będzie usunięte nie- 


lub naruszanie spokoju publicznego 
z bronią w ręku. 

3) Za więzienie osób z zamiarem 
użycia ich jako zakładników w wal- 
ce politycznej. 

Władze krajowe i komunalne obo- 
wiązane są dostosować się do posta- 
nowień dekretu. W krajach, które 
tego nie uczynią, rząd Rzeszy będzie 
mógł we własnym zakresie przepro- 
adzóć powyższe zarządzenia dekre- 
towe. 


„W Niemczech rozpoczęła się nowa era"... 


W urzędzie spraw zagranicznych |karzom zagranicznym przebieg ostat- 


dków. Streściwszy posta- 


Funk przedstawił zebranym dzienni-!dr. Funk zwrócił się z apelem do pra- 


bezpieczeństwo bolszewickie. Za pół 
roku cały świat zobaczy, czego Adolf 
Hitler dokonał w tym względzie w 


interesie Niemiec i świata. 


PREZYDENT ROOSEVELT ZA- 
MIESZKA OD JUTRA W „BIAŁYM 
DOMU* 

Nowy Prezydent Stanów Zjedno- 
czonych Franklin Roosevelt wybra- 


ny w listtopadzie ub. r. zamieszka 
jutra 4 marca w „Białym Domu“ w 


Rzeszy dr.|nowienia dekretu prezydenta Rzeszy | Waszyngtonie obejmując urząd pre- 


zydenta. 
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Niewola i | 
na śmierć i życie: 


ZANOSI SIĘ NA DŁUGĄ WONĘ POLITYCZNĄ? 


» WIEDEŃ. „Arbeiter Zeitung“ v- drogi, którą wybrał rząd Rzeszy nie- 
mawiając zajścia w Niemczech o-|ma odwrotu. 

świadcza, że Berlin, Prusy i Niemcy! Trzeba jednak rozróżniać między 
zaskoczone wypadkami, „pozostały w walką przeciwko komunizmowi, a 
dniu wczorajszym spokojne. Nie wia-| walką przeciw demokracji. Utajona 
domo jednak, jak długo s kój te po- wojna domowa rozrywająca naród 
trwa. Takiego wroga proletarjat nie- | niemiecki od lat 14-tu, nie jest roz- 
miecki nie potrafi pobić kartą WY” |strzygnięta przez chwilowe zwycię- 
bor a, Teraz pozostaje tylko jedno stwo. Można więc tylko mówić o ro- 
— niewola i hańba pin dziesiątki Jat, zejmie. Stronnictwa centrowe i lewi- 
albo rozstrzygająca walka na śmierć] cowe są zbyt dobrze zorganizowane 
* RPO i skonsolidowane wewnętrznie, by 

zapatrywa- 


„Reichspost* wyraża mogły być wyrzucone = nawias 
nie, że podpalenie gmachu Reichsta-| przez kilka zarządzeń administracyj- 
gu wykazuje szerg podejrzanych mo- 


nych. „Reichspost* wyraża zapatry- 
mentów, które wymagają wyjaśnie-|wanie, że zanosi się na długą wojnę 
nia. Dziennik zaznacza 


Skandaliczne zajście w Gdańsku 


NAPAD NA FUNKCJONARJUSZA KOMISARJATU GENERALNEGO. 


GDAŃSK. Dnia 
odz. 2,15 w nocy powracał ze służby 
do domu Wielką Aleją woźny biura 
Komisarjatu Generalnego R. P. Józef 
ea łą Był on ubrany w mun-|k 
dur i płaszcz służbowy i miał SE 
z godłem państwowem. W pobliżu 
Bramy Oliwskiej spotkał czterech 
mężczyzn, trzymających się pod rękę, tępia- 
którzy zajęli cały chodnik. Szafrań-| jące najenergiczniej Aaaa À ro- 
ski widząc. że nie usuną mu się z testujące przeciwko napaści na łu 
drogi, skręcił w bok, jednak i napot-|kcjonarjusza jego biura, żądając wy- 
kani uczynili to samo, a gdy się zbli-|krycia zbirów ulicznych i ich przy- 
żyli do Szafrańskieg. rozstąpili się poj kładnego ukarania. wypadku tym 
dwóch z każdej strony, dając malKomisarz Generalny zawiadomił ró- 
przeejście. Przy mijamiu jeden z a-|wnież Wysokiego Komisarza Ligi Na- 
wanturników s Aase Szafrańskiego' rodów. 


| marca około,z tyłu, strącając mu czapkę. Uderze- 
nie było tak silne, że Szafrański zato- 
czył się i prawie utracił przytomność. 
Po chwili napastnicy poczęli wykrzy- 


z 


iwać: „Czy chcesz jeszeze Polacz- 
W związku z tem skandalicznem 

zajściem, Komisarz Generalny R. P. 

wystosował do Senatu pismo, 
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PO 15-TU LATACH. 
Jeszcze miny podwodne. 


Londyn. Angielska łódź podwodna 
„H 33" natknęła się w południe podczas 
jazdy ćwiczebnej w cieśninie Kaletań- 
skiej na minę podwodną, która wybu- 
chając spowodowała zerwanie śruby 
okrętowej. 

Tylko z wielkim trudem udało się 
pobliskim okrętom wojennym uratować 
zagrożoną łódź od zatonięcia. 


POŻAR W FINLANDJI. 

HELSINGFORS. W Marktflecke 
wybuchł w północnej Finlandji ol- 
brzymi pożar, skutkiem którego do- 
tychczas spaliły się duży gmach ho- 
telowy oraz dwa duże domy handlo- 
we. Pożar trwa w dalszym ciągu. 

Bardzo silny wiatr utrudnia akcję 
„ratunkową. Agencja finlandzka po- 
daje że podejrzenia wywołania po- 
żaru ciążą na komunistach. 
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MORATORJUM NA CZAS 
DŁUŻSZY, 

LONDYN. Według wiadomości z 
Nowego Yorku gubernatorzy stanów 
Kentucky i Tennessee ogłosili mora- 
torjum, obejmujące wszystkie banki 
w ich stanach, przyczem zaznaczono, 
iż moratorjum to będzie trwało „przez 
czas dłuższy“. 


—0— 
a s $ Do pewnego ziemianina na Wileń- 
MIĘDZYNARODOWE STARTY szczyźnie zgłosił się jego Trad i jt 
KUSOCIŃSKIEGO. świadczył, że gdy był jeszcze chłopcem 


Z zagranicy wciąż napływają za-|widział jak podczas wojny Moskale, 
proszenia do startów dla Kusociń-'uciekając. zakopali na dworskim grun- 
skiego. Obecny. kalendarzyk zawo-|cie olbrzymią ilość złota. 
dów międzynarodowych, w których 


Kusociński będzie brać udział, przed- Ziemianin początkowo nie wierzył, 


na usilne jednak żądania szofera udał 


stawia się następująco: marzec —| ; Z 
; ; è się na wskazan 3 
bieg naprzełaj w Budapeszcie. 7 ma-| *€ EE 


ja — zawody w Medjolanie. 18 czerw- 
ea — w Berlinie, 21 czerwca W|byto kufer żelazny, a w nim 1.350.000 
pdakę, 25 czerwca — w ARE rubli złotych w monetach 5 £ 10-060 
we ji, 2 ipca — W mistrzostwach rublowych. Wszystki TORE SSE 
Anglji, 16 lipca STW Amsterdamie, w największej oSA koc 
21 — 25 lipca w Sztokholmie. otrzymać odpowiednią część. Ziemianin 
hye przybył do Warszawy i zwrócił się do 
POBRANIE POCZTOWE W OBRO-|}ednego z adwokatów, ażeby podjął się 
pertraktacyj z ministerstwem skarbu w 
_ CIE ZAGRANICZNYM. sprawie podziału odkrytego skarbu, — 
WARSZAWA. Poczta Polska wpro-|gdyż obawiał się, że w razie przeciw- 
wadziła z dn. 1 marca br. pobrania|nym skarb, opierając się na przepisach, 
ocztowe w obrocie zagranicznym. |które stwierdzają, że przedmioty ni- 
Pobraniem mogą być obciążone po-|czyje, znajdujące się w ziemi, stanowią 
lecone przesyłki listowe, listy z podi. własność państwa, uzna złoto za swo- 
ną wartością i paczki pocztowe. je. — 


Po pewnym czasie kopania, wydo- 


„GŁOS WĄBRZESKI* 
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Z WOJNY CHIŃSKO-JAPOŃSKIEJ. 


hańba - albo walka Bomby z gazami trującemi rzucano 


na miasta 
PROTESTY CHIŃCZYKÓW. 


PEKIN. Chińskie dowództwo o0- 
skarża japończyków, iż używali bomb 
wypełnionych gazami trującemi pod- 
czas ataków pij pian $ na Czao- 
Jang i Pei-Piao. Generał Tang-Ju- 
Lin gubernator prowincji Dzehol do- 
nosił o bombardowaniu za pomocą 
bomb gazowych podczas ataku eska- 
dry poposu na Czeng Tehfu. Ge- 
myk | ang oświadczył, iż poinformo- 
wał o używaniu gazów trujących 
przez japończyków rząd nankiński, 
domagając się wdrożenia dochodze- 
nia. Tang dowodził garnizonem w 


Czao- Jang. Wojska jego, jak oświad- 
czył, wycofały się w kierunku pół- 
nocno-zachodnim, gdy  japończycy 
zajęli miasto, Pozostawia o otwartą 
drogę dla wojsk japońskich, posuwa- 
jących się obecnie z większą ostroż- 
nością na południowy zachód w kie- 
runku stolicy prowincji Dzehel. 

Marsz armji japońskiej i man- 
dżurskiej jest poprzedzany ciągłemi 
rekonesansami aeroplanów. 

Wszystkie drogi liejami 
chińskiemi są przepełnione przez u- 
ciekinierów. 


Różne wiadomości 


= KOŚCIÓŁ ZE SZKŁA zbudowa- 
no w Tubire, niedaleko Brukseli. 

= REDAKTOR „Gońca Pomor- 
skiego” — Gwizdalski skazany zo- 
stał na tydzień aresztu i 150 zł. grzy- 
wny za obrazę Związku Strzeleckie- 
go: — 
= RADA MINISTRÓW na posie- 
dzeniu we wtorek postanowiła przed- 
łużyć na okres letni t. zw. morato- 
rjum mieszkaniowe dla  bezrobot- 
nych, polegające na ochronie przed 
eksmisją bezrobotnych, zajmujących 
i i 2 izbowe mieszkania. Moratorjum 
przedłożone zostało do 51 paździer- 
nika. 

= WSKUTEK DŁUGOTRWAŁEJ 
POSUCHY, w prowincji Szen-Si w 
Chinach panuje głód. Głoduje prze- 
szło 100 tys. osób. 

= NOWA WIELKA EKSPLOZJA 

wydarzyła się w fabryce gumy w 
Szanghaju. 30 osób, przeważnie ko- 
biet poniosło śmierć. Budynek fabry- 
czny uległ zniszczeniu. 

= BEZROBOTNYCH w Szwajca- 
rji jest 101 tys. osób. 


nowowybudowanej linji kolejowej 
Nowe-Herby-Gdynia nastąpiło w dn. 
i marca br. Otwarcia dokonał mini- 
ster p. Butkiewicz. 

= S.-M. P. MĘSKIE zdobyło Pań- 
stwową Odznakę Narciarska. Odzna- 
kę zdobyli wszyscy uczestnicy w licz- 
bie 7-miu. 
KONSEKRACJA ks. Józefa 
Gawliny biskupa polowego Wojsk 
Polskich odbędzie się w dniu 19 mar- 
ca w Królewskiej Hucie. 


1.350.000 rubli w złocie 


zakopanych przez Moskali w pobliżu dworu polskiego na Wileńszczyźnie, 
znaleziono. — Ile otrzymają ci, co skarb odkopali? 


Pertraktacje ze skarbem państwa 
anim znany w Warszawie adw. 
więciński. Adwokat odmawia oczywiś- 
cie ujawnienia nazwiska klienta, który 
się obawia, że władze, w razie otrzy- 
mania tej wiadomości, zarekwirują zło- 
to, Ziemianin przestrzega niezwykłą o- 
strożność w komunikowaniu się ze 
swoim adwokatem w obawie, że tamten 
jest śledzony. 

Władze stanęły na stanowisku, że 
ziemianinowi należy się tylko wynagro- 
dzenie za koszty, związane z wydoby- 
ciem skrzyni ze złotem, że poza tem do- 
puścił się on i szofer przestępstwa, nie 
zawiadamiając władzy © znalezionym 
skarbie. 


W Prok. Generalnej odbyła się kon- 
ferencja, ną której postanowiono poczy- 
nić pewne ustępstwa na rzecz znalazc 
i szofera. Adw. SE. domaga się conaj- 
mniej 50 proc. znalezionego złota dla 
swoich mocodawców. Wartość skarbu 
sięga 5 miljonów zł. 
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= SENAT uchwalił budżet Pań- 
stwa na rok 1933/54. 


= ZWYŻKĘ CEN LNU zanotowano 


= W CAP MARTIN zmarł w nie- 
dzielę wielki książe Aleksander Miko- 
łajewicz b. adjutant cara Mikołaja II. 

= DOROCZNY walny zjazd Dzien- 
nikarzy Rzeczypospolitej odbył się w 
Warszawie. 

= JAPONJA wystąpiła z Ligi Naro- 
dów. Delegaci Japonji opuścili Genewę. 

= W ANGLJI szaleją burze śnieżne. 
Śnieg dochodzi do 2 metrów wysokości. 
EA STEK AE "ZAA T FE 


Z różnych stron 


— Sambor. (Zemsta za narzeczoną]. 
Jan Piosut z Pianowic strzelił dwa ra- 
zy z karabinu do Józeła Chiszcza z 
Biskowic, pow. Sambor. Strzały jednak 
chybiły. Powód — zemsta za odbicie na 
rzeczonej. Sprawca został przytrzy- 
many. — 

— Swarzędz, (Wilki w Swarzędzu). 
Podczas łowienia ryb na jeziorze swa- 
rzędzkiem zauważyli rybacy 3 wilki (7), 


— OTWARCIE I POŚWIĘCENIE |które znajdowały się na małej wy- 


sepce jeziora. W chwili, gdy się rybacy 
zbliżali do wilków, rzuciły się one na 
zbliżających się. Rybacy bronić się mu- 
sieli siekierami przed nielbezpiecznemi 
zwierzętami. Jeden z rybaków powia- 
domił o tem właściciela jeziora p. Hof- 
majera, który uzbrojony w fuzję przybył 
na wskazane miejsce. Jednego wilka za- 
strzelono. 

Kępno. (Przeczucia matki nigdy 
nie mylą). Mieszkanka wsi Pacynowo, 
Marja Nowakowa od jakiegoś czasu 
przeczuwała coś złego. Przeczucia mat- 
ki też nie myliły, bowiem w nocy, kie- 
dy udała się Nowalkowa do stodoły na 
polu stojącej ujrzała krwawy obraz. 
Leżały tam zwłoki jej córki Marji; za- 
mordowanej w okrutny sposób. Zwłoki 
zamordowanej położone (były na kle- 
pisku i mrzykrvte deskami. 

Opodal leżało narzędzie morderstwa 
— ręczny toporek. Oględziny zwłok wy- 
kazały, że zabójca zadał swej ofierże 
śmiertelną ranę w głowę. 

— Kępno. (Samosąd nad złodziejem 
na weselu). Z Kępna donoszą, że na za- 
bawie weselnej w Czarnocinie znalazł 
się przez nikogo nie proszony zawodo- 
wy złodziej i włamywacz Piotr Patrak, 
na którym włościanie dokonali strasz- 
nego samosądu. Otoczywszy kołem Pa- 
traczaka bili $o pięściami i pałkami tak 
długo, aż wyzionął ducha. 

związku z zabójstwem areszto- 
wano 6 włościan. 

— Nowe. (Ucieczka z więzienia). W 
godzinach północnych z piątku na sobo- 
tę 25 ub, m. wyłamali się i uciekli z wię- 
zienia sądowego pięciu osobników — 
więźniów śledczych. Są to: Talpa Zy- 
gmunt lat 21, Sprengel Bronisław lat 19, 
Paczkowski Antoni lat 22, Gąsieniecki 
Bernard lat 21 — wszyscy w stałem 
miejscu zamieszkania w W. Komórsku, 
Laskowski Bernard lat 34 z Rożentała. 

Pierwsi czterej znajdowali się w à- 
reszcie jako podejrzani o dokonanie 
na rabunkowego. Natychmiast 
wdrożono pościg, 


Sir. 3 


W trosce o naszą przyszłość 
— Bpołeczeństwu ped 
rozwagę 


Klęska kryzysu gospodarczego rozauernza swe 
złowrożie szpony na całość życia ludzkiego i 
to godzi nietylko w jego stronę materjainą, ale 
i duchową. 

Na wszystikidh twarzach widać 
przygnębienia, a nieraz już i słowo rezygnacja. 
Ubjaw to bandzo niepokojący każdego zdrowo 
myślącego obywatela, mającego na uwadze nie 
tak może dobro własne jak dalsze horoskopy 
naszego społeczeństwa. Wszędzie i przy każ- 
dej sposobijości mówi się o kryzysie. Pisze się 
na ten temat wielkie dzieła; najtęższe umysły 
świata szukają dróg wyjścia z tegoż haosu 
światowego i zapobieżenia tej klęsce; nieomal 
codziennie w dziennikach wszelkich odcieni 
spotkać można artykuły na temat kryzysu i rzu- 
ca się nieraz dzytelnikom pocieszające wróżby. 
W tem wszystkiem widzimy iż szuka się lekar- 
stwa na tę chorobę narazie nieuleczalną trawią- 
cą orgai|.zmy społeczeństw. 

Każdy stawia sobie pytania: — „Kiedyż to 
się skończy ten stan?” „Jak temu złu szerzą- 
cemu zaradzić?” Twierdzić można śmiało, że 
jedyną odpowiedzią i to najracjonalniejszą, jest 
odpowiedź optymistyczna i to by wytrwać prze- 
zwyciężyć, gdyż musimy uznać ten stan za przej 
ściowy, powtarzający w dziejach ludzkości co 
pewien okres czasu. Ufność we własne żywot- 
ne siły da nam napewno aureolę zwycięstwa i 
lepsze jutro. 


odcienie 


Smutny jednak objaw daje się zauważyć w j 


szerokich kołach naszego społeczeństwa, które 
poza nielicznemi jednostkami wykazuje brak tro- 
skliwego czynnego zainteresowania się naszem 
szkolnictwem, szczególnie powszechnem, będą- 
cem podstawą bytu i rozwoju wszystkich społe- 
czeństw świata i o niem właśnie niz wolno nam 
zapominać ani na chwilę, choć w tak ciężkim 
momencie bytu materjalnego. 

Przez oświatę doszliśmy do wolności, prizez 
oświatę szerokich mas dojdziemy też do lep- 
szego bytu. 

Mówi się dużo i debatuje o wielu sprawach, 
ma różtjych zgromadzeniach obywatelskich czy 
też w samorządach, ale najmniej o sprawie 
najważniejszej, dotkniętej w wielkim stopniu kry- 
zysem, to jest o szkole powszechnej, budującej 
fundament naszej państwowości, a temsamem 
naczej przyszłości drogiej każdemu sercu Po- 
laka. Niejeden z czytelników powie, że tak źle 
nie jest lub, że społeczeństwo ma dość innych 
kłopotów? — Prawda, — ale czyż nie rnjwię- 
kszej wagi z nich jest ten, od którego zależy na- 
sza przyszłość narodowa i indywidualna a nim 
jest właśnie szkoła — to ognisko kultury i cywi- 
lizacji Trudności życia naszego powinny być 
bodźcem do tem troskliwszego zaopiekowania 
się nią, by mas nie zepchrjięto do roli kopciusz- 
ków w rodzinie narodów świata i nie uczyniono 
z nas elementu służalczego dla obcych. Dum- 
ni ze swej świetnej przeszłości dziejowej i roli 
jaką spełnialiśmy w Europie i spełniamy, nie 
możemy przez zaniedbanie i słabość w ciężkich 
chwilach pozwolić na ujmę naszej godności naro- 
dowej. Przeszłość miedaleka aż nader jaskra- 
wo nas o tych sprawach poucza, a słowa naszego 
wieszcza: — „Że podupaść może każdy naród, 
ale zginąć tylko nikczemny* — były dla mas w 
najcięższych chwilach niby tą gwiazdą betleem- 
ską, wiodącą nas z piekieł niewoli, nieraz po 
trupach naszych współbraci i kałużach krwi 
własnej do tej wyśnionej, wymarzonej wolnej 
Ojczyzny. 

Gdyby był wcześniej zaświtał kaganiec o- 
światy w całym narodzie naszym na poziomie 
chociażby elementarnym i świadomość obywa- 
telska szerokich rzesz społecznych, napewno 
nie mielibyśmy rozbiorów, tego rozdarcia naro- 
du polskiego i 150-letniego okresu niewoli. Uda- 
toby się zwalczyć nieylko trudrjości gospodar- 
cze, ale przedewszystkiem szałtańskie zamierze- 
nia wrogów, którzy nam tę krzywdę dziejową 
wyrządzili. Mając dziś doświadczenie dziejowe 
i własną państwowość, okupioną setkami tysię- 
cy ofiar najlepszych synów naszej Ojczyzny, nie 
wolno nam ani na chwilę zapominać o szkole, 
dającej rfajtrwalszą podstawę naszej Ojczyźnie 
o najżywotniejszej sile budującej jej gmach, dla 
jaknajlepszej i chwalzbnej przyszłości do speł- 
nienia należnej Polsce roli w dziejach świata. 

Troska o przyszłość Polski, to troska o na- 
szą młodzież, 

Wszyscy pragniemy nietylko dobra własne- 
go, ale przedewszystkiem dobra Państwa nasze- 
go, wszyscy mówimy, że kochamy Polskę, — 
ale ten, kto tylko to mówi, to rolę swą speł- 
nia wprost minimalną. Dobro Państwa wyma- 
ga od obywateli rozumnej i ofiarnej pracy. 


„łatwień aprowizacyjnych dla Górnego 


> czego nie można ich w rewolu- 


się cen pod wpływem nowoprowadzo- 
lnych zmian w taryfach kolejowych: jak 


|pleniem dochodów. 


„GŁOS WĄBRZESKI* 


Obniżka taryfy kolejowej na predukty | 
rolnicze 


IW dalszym etapie prac rządowych Z wyżej wymienionych już obniżek 
nad poprawą sytuacji rolnictwa przepro |taryfowych widzimy, że ministerstwo 
wadzono rewizję i zniżkę taryf kolejo- komunikacji zagadnienie to nietylko 
wych. — podjęło, ale potrafiło je już w znacznym 
Taryfy kolejowe z roku 1929, odno- |stopniu rozwiązać, przyczyniając się w 
szące się do płodów rolnych (kategorja [ten sposób do ułatwienia zbytu produk- 
A.), obliczone były według przecięt-|tów rolnych i powiększenia dochodu 
nych cen ziemiopłodów z lat 1927/28. | rolnika. 
Te też spadek cen płodów rolnych wy- 


Nr. 27 


W 25 ROCZNICĘ ISTNIENIA 
ZWIĄZKU STRZELECKIEGO 


W roku bieżącym przypada 25 rocz- 
nica istnienia Związku Strzeleckiego 
Uroczystości związane z tą rocznicą 
rozpoczną się na terenie całego państ- 
wa z dniem 1 marca rb. propagando- 
wemi zawodami eE 


iemi, które 
odbywać się będą pod nazwą „Strze- 
lań do tarczy obrony narodowej”. Na 
terenie stolicy strzelania te odbędą 
się w drugiej połowie marca rb. 


tworzył rażącą niewspółmierność po- | EUNICE ZER GORSZEKA CEC PORA ZRE ROSE EZERE ROCCA 


między wartością artykułów rolnych a 
kosztem przewozu, 

Po znacznem obniżeniu cen na arty- 
kuły monopolowe, ułatwieniach w dzia- 
le powa obniżeniu aard od 
pożyczek długoterminowych itd. przy- 5 
stąpiono do rewizji taryf kolejowych. ZGINĘŁO g p ŁOMIENIACH. 

Różnice są poważne. A więc przyj 7 WINNIPEG. W prowincji Saskat- 
przewozie zbóż do 100 km. zniżono o-|chewan dwa hotele padły ofiarą po- 
płaty o 25 proc., obecnie więc przewóz | Zaru. W Tisdale w czasie pożaru hv- 
wynosić będzie zamiast 1,41 zł. — 1,06 |telu, zginęło 8 osób, w tej liczbie 5 
zł od 100 kg., czyli zaledwie 6 pros. |kobiet. W Ridgecliff w czasie pożarn 
wartości żyta. Przy odległościach po- |hotelu zginęło 9 osób. 
nad 100 km. obowiązuje zniżka 10 proc. 
odnosząca się tak do zboża. jak i mąki. 

Przy transportach fasoli i grochu na 
Górny Śląsk obowiązuje zniżka 30 proc. 
Chodzi tu o stworzenie specjalnych u- 


Fala wielkich pożarów 
POŻAR 2 HOTELI. 
17 OSÓB 


10 BUDYNKÓW PASTWĄ POŻARU. 


BERLIN. W oddziale maszynowym 
i tartaku mechanicznego w Wissea 
Śląska. wybuchł we wtorek wielki pożar, 
Zniżono także koszt prZkwozu mleka który wkrótkim czasie objął wszyst- 
ido ośrodków aprowizacyjnych o 30|kie zabudowania fabryczne. Ogien 
proc. — przerzucił się na 10 budynków miesz- 

Pozatem w najbliższym czasie będą kalnych. 25 rodzin zostało bez da- 
przeprowadzone dalsze zniżki, dotyczą- chu nad głową. 
ce nasion zakwalifikowanych, przezna- 
czonych na eksport o 30 proc. ziemnia- 
ków o ca. 12 proc. oraz zwierząt do- 
mowych. 

Dla Małopolski Wschodniej, — ze 
względu na jej geograficzne położenie, 
zmuszające do odległych przewozów 
kolejowych, stworzono specjalną ulgo- 
wą taryfę, wyrażającą się w 5 proc. 
dalszej zniżki, dla zbóż i roślin strącz- 
kowych., Taryfa ta (wynosząca w sumie 
15 proc. zniżki) obowiązuje dopiero od 
180 km. 

Z analogicznych względów obniżone 
zostały koszta transportu nawozów 
sztucznych, a mianowicie soli potaso- 
wych i superfosfatu o 10 proc. 

Wyliczone wyżej obniżki taryf ko- 
lejowych nie są bynajmniej ostateczne. 

Zagadnienia taryfowe są skompli- 
kowane, wymagają dużego namysłu, 


—Q)z- 


17 OSÓB ZGINĘŁO W PŁOMIENIA 
CH. — RUINY I ZGLISZCZA. 
FABRYKA FORNIERÓW 


SPŁONĘŁA. 


BERLIN. W miejscowości Holz- 
miinde w Bruszwiku wybuchł po- 
żar w fabryce fornierów. W krótkim 
czasie ogień przerzucił się na-szereg 
budynków sąsiednich oraz na nagro- 
madzone zapasy drzewa. W poiud- 
nie wszystkie zabudowania fabrycz- 
ne z wyjątkiem biur stanęły w pło- 
mieniach. Straty są znaczne. 


ź całej Polski 


— Górna Grupa. (Skowronek i bocian). 
Mimo, że jeszcze nie zginęła śnieżna powło- 
jka i lekkie trwają przymrozki, to jednak 
odważyły się niektóre ptaszyny wrócić z 
dalekiego południa do nas. W słoneczne po- 
łudnie wznosi się już „miły skowronek* w 
powietrze, nucąc wesołą pieśń mimo śnis- 
gów i mroźnych wiatrów. Oto pierwsze 


cyjnem tempie realizować, bo wywoła- 
łoby to jedynie zamęt w życiu praktycz- 
nem. Dotyczy to zarówno kształtowania 


i zabezpieczenia Polskich Kolei Pań- 
stwowych przed nadmiernem 


Uszczu- 


Rodzice! — przecież ikochacie swe dzieci i 
pragniecie ich dobra, a temsamem i dobra na- 
szego Państwa, nie pozostawiajcie ich bez opie- 
ku troskliwej, wiedząc o tem że dzieci uczęsz- 
jąc do szkół powszechnych, przygotowują się 
do tej ciężkiej walki o byt, do utrwalenia na 
podstawach niezłomnych naszej niepodleglości 
i budowy potężnej Polski i o tem, że z walki 
tej ciężkiej zwycięsko wyjdą tylko jednostki, 
czy grupy silne fizyczrjie i duchowo, a jednak 
bardzo małe istnieje zainteresowanie się szko- 
łą jej potrzebami, by mogła należycie spełnić 
swe zadanie względem tych maludzkich i Pań- 
stwa. Obecne państwo to nie: „ja”, ale to my 
wszyscy razem, mamy je budować i za losy je- 


nauczycielstwu przez swą  zarozumiałość czy 
też niedbalstwo. Społeczeństwo zatem baczną 
uwagę zwracać powinno na osoby, mające nale- 
żeć do samorządu szkolnego (R. Sz. M), gdyż 
tu i tak bywa, że niejednemu panu nie cho- 
dä o dobro szkoły, ale o mandat radziecki, by 
być tylko tym radnym i pilrjować, aby jaknaj- 
mniej na szkołę wydawano i okazywać tę wia- 
dzę, której nie posiada, Dziś szkolnictwo i na 
terenie tutejszego powiatu walczy z wielkiemi 
trudnościami, ponieważ budżety szkolne się 
stale zmniejsza, a są i takie miejscowości, że 
chociaż je się uchwala, ale nie wykonuje, tu 
społeczeństwo powinno Kłaść nacisk na gminy, 
aby te krzywdy nie wyrządzały dziatwie swych 
go jesteśmy odpowiedzialni. obywateli. Bywa, że drogę gminną stawia się 
Pozostawienie szkoły samej eobie, uważając |ponad konieczne higjeniczne potrzeby szkoły. 
że nauczycielstwo i władze szkolne już wszyst- Są nawet i AE tacy, którzy starają 
ko zrobią, jest mniemaniem bardzo błędnem, jSię sprzeciwiać dokonywanym koniecznym re- 
ponieważ te czynufiki często stają bezsilne wo- |montom. ceniąc bardziej swą stajnię, aniżeli 
bec piętrzących się trudności, Nauczycielstwo bu ale nie dziwmy się, to są ludzie „biedni” 
jak i władze szkolne zwracają się do społeczeń,'i „bardzo, bardzo potrzebujący" bo nie posia- 
stwa o pomoc i współpracę, która na tem|dający dziatwy, lacz zato głośną i zgryzliwą 
polu jest konieczną. Nauczyciełstwo wolnej | buzię. — 
Polski, to rzesza ofiarnych pracowników, wal- 
cząca z trudnościami swego bytu materjalnego, 
wytęża dziś wszystkie siły dla dobra szkoły, 
nie bacząc nawet na swe zdrowie, a jednak tak 
mało znana społeczeństwu i bardzo źle często 
rozumiarja i traktowana przez mie i samorządy 
szkolne, które nieraz nawet utrudniają pracę 


Szkoły wykazują pomimo usilnych starań 
władz i mauczycielstwa wielkie braki, któremi 
powinno się zainteresować całe społeczeństwo. 
W wielu skołach niema najkonieczniejszych 
pomocy naukowych bywają szkoły z klasami 
nieogrzanemi należycie, ponieważ piece jedyrfe 
tam jeszcze stoją, ale grzać nie grzeją, lub dzię- 


zwiastuny wiosny, które dodają nam otuchy 
do przetrwania trwardej zimy, którą naj- 
bardziej odczuli nasi biedacy, bezrobotni i 
bezdomni nieraz. Inaczej postąpił sobie je- 
den z naszych długonożnych ptaków odlot- 
nych, czyli bocian, który w jesieni zaimpro- 
wizował się w tutejszym klasztorze. A do- 
brze mu tu było, albowiem karmiono go 
przez zimę ulubionemi specjałami, jak my- 
szy, których nie brak w gospodarstwie wiej- 
skiem To też nasz bociek doskonale prze- 
trwał w Grupie tegoroczne „mrozu siły”. Są- 
siedzi twierdzą, że nasz skrzydlaty jegomość 
nie poraz pierwszy „zastrejkował* w jesieni, 
a że wszędzie bieda, wolał tym razem zapo- 
znać się z warunkami aprowizacji w — kla- 
sztorze. 


— Kościerzyna. (Samolot niemiecki.) Dn. 
24, bm. wylądował koło Kościerzyny samo- 
lot niemiecki, lecący do Gdańska. Samolo- 
tem jechał Róves Karol, b. prezes ministrów 
z Oldenburg wraz z małżonką i pilotem. Rö- 
vers miał wygłosić mowę polityczną w Gdań- 
sku na rzecz hitlerowców. W sobotę 25. ub. 
m. osoby i samolot odstawiono do granicy 
W. M. Gdańska. 


— Warszawa. (15-lecie działalności dyr. 
Klotta). W min. opieki społecznej odbyła się 
skromna uroczystość z okazji 15-ej roezni- 
cy objęcia “stanowiska głównego inspektora 
pracy przez dyr. Marjana Klotta. W uro- 
czystości wzięli udział okręgowi inspektorzy 
pracy, urzędnicy departamentu pracy, oraz 
głównej inspekcji pracy. Przemówienie do 
dyr. Klotta wygłosił okręgowy inspektor 
pracy w Toruniu, inż. Świeżański, poczem ju- 
bilatowi wręczono adres i album pamiąt- 
kowy. 


— Sokal. (Zabił macochę). We wsi 
Tartaków zaszedł wypadek wstrząsają- 
cego zabójstwa. Dopuścił się go Iwan 
Kaniuk na osobie swej macochy, 54- 
letniej Anny. 

Po krwawym czynie zabójca sam od- 
dał się w ręce policji Podczas przesłu- 
chania zeznał, że powodem zabójstwa 
były niesnaski rodzinne. 

— Sanok. (Mord skrytobójczy). Dnia 
24 bm. około godz. 20 został zastrzelo- 
ny przez okno Stefan Mudzyk. lat 32 
gospodarz z Sawoj pow. sanockiego. 

Zachodzi prawdopodobieństwo zem- 
sty osobistej. Dochodzenia trwają. 


ORAZ CYK NR SAKO E AN Z BARROW EAN S E WR E SS RE N 


ki niedbalstwu samorządów szkolnych, pozba- 
wione są opału, a nieraz oszczędzonzgo kosz- 
tem zdrowia dziatwy i pracującego tam nauczy- 
cielstwa. 


Spotykamy w szkołach dość duży. procent 
dziatwy pozbawionej nietylko książek i zeszy- 
tów, ale głodnej i nie przyodzianej, Niechże 
w społeczeństwie zjawi się odrobina litości, 
niech ono poda swe dłonie i serce do współ- 
pracy z nauczycielstwem, skupiając się w Koła 
Rodzicielskie, by nieść skuteczną pomoc tym 
małym budowniczym naszej przyszłości; niech 
społeczeństwo nie stroni od szkoły, bo przecież 
to szkoła polska, a w niej dziatwa polska i 
nauczyciel Polak, duszą oddany tej młodzieży 
mu powierzonej; — niech nie będzie głuche na 
jego wezwanie do współpracy i z chęcią jej się 
udzieli, bo jaką będzie nasza młodzież, z któ- 
rej wyrosną przyszli obywatele naszego Pań- 
stwa — takiem ono będzie, 


Dobro Polski, — to dobro młodzieży, Po- 
wyższe zdania rzucone do społeczeństwa na a- 
larm, niechaj nie przebrzmią bez echa, ale nie- 
chaj wzięte będą do serca i pobudzą do czynu 
ołiarnego. 


O formach współpracy, o tem, co może bez 
wysiłku społeczeństwo przy dobrej woli dla 
szkoły uczynić, pomówimy w icnym numerz2, 
korzystając z odstąpionego na ten cel miejsca 
przez Szan. Redakcję „Głosu Wąbrzeskiego”, 


w REY M REDA Targan =; 
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Nesz kalendarzyk 


OD CZEGO POCHODZI NAZWA MARZEC? 
WSPOMNIENIA HISTORYCZNE. 
PRZYSŁOWIA. 


Dzisiejszą swoją nazwę wywodzi marzec 
od łacińskiego Martius, której to nazwie od- 
powiada włoski marzo, francuski mars, nie- 
miecki März i angielski Mach. Dawniej mic- 
siąc ten nazywał się u nas „kazidroga”, a 
później „brzezień*, gdyż w tym miesiącu 
brzozy zaczynają się zielenić. 


W tym roku dnia 1 marca przypadał na 
Popielec, znany już w r. 1091, kiedy to sy- 
nod kościelny w Benewencie przepisuje, a- 
by wszystkim posypywano głowy popiołem. 
Popiół używany w tym dniu pochodzi z ga- 
łązek palmowych. poświęconych w Niedzie- 
lę Pałmową ubiegłego roku. Środa Popiel- 
cowa rozpoczyna okres Wielkiego Postu. 
Najważniejsze święto kościelne w tyn 
miesiącu, to Zwiastowanie N. Marji Panny, 
rozpowszechnione jnż w IV. wieku w całym 
Kościele katolickim W związku z tem świę- 
tem powstało nabożeństwo, zwane „Anioł 
Pański“. — Ulubionym świętym w całej Pol- 
sce jest św. Józef, którego pamiątkę Kościół 
obchodzi dn. 19 marca. Papież Pius IX ogło- 
sił św. Józefa szczególnym patronem Kościo- 
ła, a papież Benedykt XV. ustanowił na Je- 
go cześć osobną prefację we Mszy świętej. 


Ze wspomnień historycznnych przypada- 
jących na marzec, wymienić trzeba: 1. mar- 
ca 1654 kapitulacja wojsk moskiewskich 
przed Władysławem IV pod Smoleńskiem; 
5 marca 1846 zajęcie Krakowa przez woj- 
ska austrjackie; 10 marca 1863 Langiewicz 
ogłasza się dyktatorem; 11 marca 1585 Stefan 
Batory staje na czele wojsk pod Rygą; 17-go 
marca 1921 uchwalenie Konstytucji polskiej; 
20 marca 1848 wybuch powstania wielkopol- 
skiego; 24 marca 1794 przysięga Kościuszki |4 
w Krakowie; 25 marca 1831 wybuch powsta- 
nia na Litwie, Żmudzi, Podolu i Ukrainie; 
29 marca 1848 powstanie Legjonu Mickie- 
wicza we Włoszech; 51 marca bitwa pod Wa- 
wrem w r. 1854. 


Przysłowia ludowe w tym miesiącu mó- 
wią już dużo o bliskiej wiośnie. Według wie- 
rzeń ludowych „na św. Kazimierza wyleci 
skowronek z pod perza*”, a znowu „na Św. 
Grzegorza idą rzeki do morza“ Proroczym 
jest dzień św. Józefa, albowiem przysłowie 
głosi: „Oblubieniec pogodny — rok będzie 
urodny*. Wierzą też po wsiach, że na Zwia- 
stowanie (25 marca) przylatuje zwykle bo- 
cian, niosąc jaskółkę na ogonie. Jest to naj- 
pewniejszy zwiastun wiosny. Rolnicy nie 
dowierzają przeważnie marcowej pogodzie, 
a nawet jaskółce, bo w myśl zwanego powie- 
dzenia ludowego: „jedna jaskółka nie przy- 
nosi wiosny”. 
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„GŁOS WĄBRZESKI* 


Obniżka prądu o 5 groszy i dalsze 
ustępstwa dla konsumentów 


OPŁATY ZA UBÓJ W RZEŹNI MIEJSKIEJ — OBNIŻKA OPŁAT TAR- 
GOWYCH — PODATKU KOMUNALNEGO OD NIERUCHOMOŚCI — 
14-PROCENTOWY DODATEK DLA URZĘDNIKÓW, — 


Mieszkańcy Starogardu są o wie- dzie 50 gr„ bydła rogatego 50 gr. 
le szczęśliwsi od mieszkańców Wą- | warchlaka 20 gr., prosięta i jagnięta 
brzeźna, oce z tego względu, żej 10 gr. od sztuki. 
nie potrzebują E Íacić tak wysokich| Podatku komunalnego od nieru- 
jak u u nas świadczeń na rzecz komu- |chomości uchwalono w roku budżeto- 
ny. wym 1933/34 nie pobierać, 

Rada Miejska Starogardu na pe-| Pomimo tych wszystkich 
siedzeniu budżetowem uchwaliła cały |Rada Miejska uchwaliła urzędnikom 
szereg zniżek, wczuwając się w cięż|miejskim 14 procent dodatku komu- 
kie położenie społeczeństwa. nalnego! 


I tak R. M. uchwaliła obniżyć cenę Osądzcie 
prądu o 5 gr na kilowacie tj. z 55 na mieszkańcy Starogardu nie są szczę- 
50 gr — uchwalono pozatem, że od- 
biorca w razie wykazania się większą| Ciekawe, że tam w Starogardzie 
konsumeją prądu otrzyma jeszcze | można obniżyć cenę prądu, opłaty tar 
specjalne rabaty: za Światło płacić gowe, za ubój w rzeźni, AO sie | kom. 
będzie do 40 gr. a za siłę do 30 groszy |od nieruchomości, wogóle nie pobie- 
za kilowat. rać a u nas poprostu musi się pod- 


Pozatem opłaty za ubój w Rzeźni wyższać? 
Miejskiej również obniżono. Opłaty| U nas najwyższy czas byłby obni- 
targowe (tzw. postojowe) obniżono żyć cenę prądu, bo jest prawie nai- 
jak następuje: od konia płacić się bę, drożyszy na całem Pomorzu! 


KOMUNIKAT go i komunikujć Zarządowi Kółka Rol- 


zniżek 


Czytelnicy sami, czy 


niczego P. T. R., że zmuszone będzie 
Instruktora Rolnego 
Mając jednakże na względzie obec- 
Pom. Tow. Ręlniczego. cze, przedłuża termin zapłaty należno- 
Pomorskie Towarzystwo Rolnicze za- (bieżącego roku. 
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WIELKIE MANIFESTACJE ANTY- 
NIEMIECKIE. 


W nadchodzącą niedzielę, dnia 5 
marca odbędą się wielkie manifesta- 
cje antyniemieckie w następujących 
miejscowościach: Wąbrzeźnie, Ko- 
walewie i Wielkiem Rychnowie. 

Sprawozdania z przebiegu tych 
manilestacyj umieścimy w najbliż- 
szym numerzee. 

WRADEBTZGDZE ZBOT PETZ EE O SALIWA LL TZ WADE A 

— Wałycz. (Kradzież drzewa). Na szko- 


|dę p. hr. Dąmbskiego nieznani sprawcy skra- 


dli drzewo. Sprawą zajęła się policja. 

— Książki. (Zebranie Stronnictwa Ludo- 
wego). W dniu 26 ub. m. odbyło się zebranie 
Stronnictwa Ludowego, w sali p Deutschman 
na, przy udziale 54 osób, pod przewodnict- 
wem p Franciszka Palucha. Na zebraniu o 
mawiano sprawy wewnętrzne Stronnictwa. 

- Płużnica. (Zebranie Stronnictwa Ludo- 


go odbyło się zebranie Stronnictwa Ludowe- 
go przy udziale około 50 członków, pod prze- 
wodnictwem prezesa p Frączka 

- Niedźwiedź (Obchód ku czci Powsta- 
nia Styczniowego) Tutejsze Towarzystwo 
Śpiewu urządziło z inicjatywy i pod prze- 
wodniectwem kierownika szkoły p Dupichaja 
uroczystą akademję ku czci Powstaniu Stycz- 
niowego Na wstępie akademji chór odśpic- 
wał pieśń czwartaków „Walecznych tysiąc, 
poczem odegrana została sztuczka „Bój o 
karczmę“: Amatorzy wywiązali się ze swych 
ról nadzwyczaj dobrze, za co uzyskali w na- 
grodę huczne oklaski Pod koniec śpiewy i 
djalogi również uzyskały ogólny aplauz Za- 
bawa taneczna zakończyła tak piękną aka- 
demję. 

— Wielkie Rychnowo. (Wielki wiec antv- 
niemiecki), W niedzielę, dnia 5 marca od 
godziny 15-tej odbędzie się w Wielkiem 
Rychnowie wielki wiec antyniemiecki w sal- 
ce p Dejewskiego. Program będzie nastę- 
pujący: 1) Zbiórka organizacyj przed do- 
mem p. Dejewskiego. 2) Przemówienie tu- 


nazwiska niesumiennych płatników o- 
blikować w c iśmie „Kłosy”. 
OKÓLNIK iyi wagi : 

Do Zarządów Kółek Rolniczych jne trudne warunki ekonomiczne w rol- 

nictwie, Pomorskie Towarzystwo Rolni- 

Okólnikiem zamieszczonym w Nr.jści za materjały konkursowe, dotych- 

4 „Kłosów* z dnia 22 stycznia 1933 r. |czas nieuregulowane do dnia 15 marca 
wezwało młodzież, uczestników sekcyj 
Przysposobienia Rolniczego z lat 1928: 


1929, 1930 i 1931, która dotyczczas nie- | 


uregulowała należności za pobrane ma- 


terjały konkursowe, oraz ich rodziców |skłonne jest zgodzić się na spłaty należ- 


do uregulowania należności do dnia 15 


śliwsi od mieszkańców Wąbrzeźna. = W ub. piątek w salce p. Dąbrowskie 


Po wymienionym terminie nazwiska 
uchylających się od zapłaty zostaną bez 


tejszego kierownika szkoły p. Szczepańskie- 
3) Przemówienia zarządów pooszczegó|- 
nych stowarzyszeń. 4) Uchwalenie rezolucji. 
5) Wspólny śpiew: „Nie rzucim ziemi. — 
6) Pochód. W razie niebogody pochodu nie 


Pomorskie Towarzystwo Rolnicze 


ności ratami. Z odnośnemi wnioskami 


zwracać cię należy do Dyrekcji Pom. 
Tow. Rolniczego do dnia 15 marca br. 
Dyrekcja P, T. R. 


lutego br. 

Na powyższe wezwanie część jedy- 
nie zainteresowanych odpowiedziała za 
płatą należności, drudzy nietylko, że nie 
uregulowali należności, lecz wogóle po- 
minęli milczeniem apel skierowany do 
nich. — 

Wobec powyższego Pomorskie To- y 4 powiatu 
warzystwo Rolnicze stwierdza ze smut- 
kiem, fakt nieszanowania grosza spo-; — Sitno. Nieznani 
łecznego przez część pomorskiej mło- sprawcy włamali się do kuźni p. Chrza- 
dzieży rolniczej, i ich rodziców, w wię- |nowskiego. skąd skradli różne narzędzia k9- 
kszości członków Pom. Tow. Rolnicze- | walskie. z 


(Włamanie do kuźni). 


zwłocznie opublikowane w „Kłosach“'. |8% 


będzie, a manifestacja odbędzie się w sali. 
Komitet. 
— Pływaczewo. (Zebranie) W nie- 
dzielę dnia 5 marca br. o godz. 6-tej 
wieczorem odbędzie się walne zebranie 
miejscowego Koła B. B, W. R., na któ- 
re wszystkich członków i sympatyków 


zaprasza się. 
Zarząd. 


W ten sam idzień o godz. 4-tej „po 
poł. odbędzie się walne zebranie miej- 
scowego Oddziału Związku Strzelec- 
kiego. Zarząd. 


KS. DR. ŁĘGOWSKI 


LOURDES 


W głębi groty po lewej stronie znaj- 
duje się źródło, którego woda zbiera się 
w zakrytym basenie i stąd płynie rura- 
mi do trzech łazienek oraz do kranów. 
Jedna łazienka z trzema wannami prze- 
znaczona jest dla mężczyzn, dwie łazien- 
ki po trzy wanny dla kobiet. Chorych 
zanurza się w wannach przedpołudniem. 


diatego w tej chwili panuje tam cisza. |dła i umyć w niem twarz. Ponieważ źró- 
Tylko do kranu przystępują pątnicy|dła w grocie nie widziałam, szłam ku|nieść kapłanowi, że życzy sobie, aby 


czerpią wodę do szklanek lub kubków 
alumimjowych i powoli ją piją. I ja ko- 
sztuję wody. Jest chłodna i orzeźwia- 
jąca. Talk dobrej wody dawno już nie 
piłem. 

Dziwne ah okoliczności, w jakich 
źródło wytrys 

Dnia 25 RZ 1858 r. Bernadetta 
przybyła o godz. 6 rano do groty. Pod- 
czas różańca popadła w ekstazę i zaczę- 
ła wykonywać ruchy, które widzów 
wprawiły w zdumienie. Dziewczynka 
bowiem wstała i niepewnym krokiem 
szła ku rzece. Potem obróciła się, spo- 
glądała pytająco ku niszy i wreszcie we- 
szła do wnętrza groty. Tu rękoma po le- 
ma stronie wykopała dołek. w którym 

zaczęła się zbierać woda. Po chwili na- 
see się wody i umyła w niej twarz. — 

Jadła też trawę rosnącą obok dołka. 
Gdy z groty wyszła i ukazała brudną 
twarzyczkę, jedna myśl bolesna opano- 


wała wszystkich: Bernadetta zwarjo-| Nie przyszedł tylko miejscowy pro- 
wała! boszcz lks. Veyramele. Widzenie dziew- 
Widzowie tej sceny rozczarowani i czynki uważał za halucynację i gorszył 
zawstydzeni wrócili do miasta. Zostało |się zbiegowiskiem ludzi u groty. Aż tu 
tylko kilka osób które po ekstazie umy-|w sobotę dnia 27 lutego stanęła dziew- 
ły twarz dziewczynki i pytały się jej:|czynka przed nim w własnej osobie. 
— Ale Bernadetto, co za dziwne| — Jak się nazywasz? zapytał się 
rzeczy dziś wyrabiałaś! Dlaczego wyko- |ks. proboszcz szorstkim tonem. 
pałaś w grocie dołek? Dlaczego piłaś| — Jestem Bernadetta Soubirous, 
brudną wodę i umyłaś w niej twarz? |odpowiedziała dziewczynka nieśmiało. 
— Podczas różańca, odpowiedziała — A, to ty jesteś, ładne rzeczy o 
dziewczynka, kazała mi Pani pić z źró-|tobie słyszę! No czego chcesz? 
— Pani w grocie nakazała mi do- 


kazała |koło Massabieille stanęła kaplica. 
— Pani w grocie: kto tò jest? 
— To bardzo piękna Pani, która mi 
jadłaś |się ukazuje. 
— Jakaś pani z Lourdes? pyta da- 

— Tak Pani mi kazała! lej ks. proboszcz. 

Woda z dołka wypływała coraz sil- — Nie, ona nie jest z Lourdes, ja jej 
niej i wyżłobiła sobie już małą rynnę do |nie znam. 
rzeki Gawy. Nie ulegało wątpliwości, że| — Nie zapytałaś się jej nigdy jak 
Bernadetta odkryła źródło. się nazywa? 

W Pirenejach jest kilka źródeł lecz-| — Tak, pytałam się, ale ona tylko 
niczych. Wymienię tu cieplice w Cante- |skłoniła głową, uśmiechnęła się i nic nie 
vets, Baróges, Luz, Saint-Saveur. — odpowiedziała. 

Słysząc o nowem źródle w grocie, miesz-| "— To opowiedz mi, jak ją poznałaś. 
kańcy miasteczka Lourdes powzięli na- Bernadetta opowiedzłała wszystko, 
dzieję, że może to będzie źródło lecz-|co u groty się działo od dnia 11 lutego. 
nicze i ściągnie do Lourdes dużo kura-| Ks. proboszcz wysłuchał uważnie o- 
cjuszy. Obliczali już w duchu jakie za- |powiadania dziewczynki, potem dał jej 
robki ztąd będą mieć. To też tego po-|takie polecenie: 

łudnia i nazajutrz całe miasto wyległoj  — Powiedz Pani, że proboszcz z 
nad rzekę Gawę, żeby na własne oczy Lourdes nie ma zwyczaju układać się z 
oglądać źródło. osobami, których nie zna. Niech zatem 


rzece. Pani zawróciła mnie i 
wejść do groty. Tu zaczęłam rękoma 
kopać dołek i woda się znalazła. 

— Ale powiedz nam, poco 
trawę ? 


koło Massabieille 


powie, kim jest. Inaczej może darować 
sobie przesyłanie mi jakichkolwiek zle- 
ceń. — 

Bez słowa odpowiedzi opuściła 
dziewczynka plebanję. Ale już 2 mar- 
ca ponownie stanęła przed iks. probosz- 
czem. — 

— No, zapytał kapłan, 
działa Pani? 

— Ach, księże proboszczu, poleciła 
mi powtórzyć, że pragnie mieć kaplicę 
i dodała, że tamdo- 
tąd mają przychodzić procesje. 

— Kaplica, procesje! zawołał ks. 
Peyramale pełen oburzenia. Albo kła- 
miesz, moje dziecko, albo owa pani chce 
uchodzić za N. Marję Panną. Jest czas. 
żeby z tem skończyć. Zatem proś ją w 


co powie- 


mojem imieniu o następujący znak, Je- 


żeli jest tą, za którą chce uchodzić, — 
niech sprawi, że w następnych dniach 
zakwitnie krzak dzikich róż, który znaj- 
duje się w grocie. — Jak to się stanie, 
uwierzę i razem z tobą pójdę do groty. 

(Wiadomość o znaku, jakiego żądał 
ks. proboszcz, rozeszła się po miastecz- 
ku i okolicy, To też w następne dwa dni 
ostatnie z czternastu, zebrało się u gro- 
ty piętnaście do dwadzieścia tysięcy o- 
sób. Wdrapali się na skałę, powchodzili 
na drzewa, stali na łące po drugiej stro- 


nie rzeki, Pragnęli być świadkami cudu 
— ale cud się nie stał. Krzak zimową 
porą nie zakwitł. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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— Elgiszewo. (Z życia Związku Pow- 


Dnia 12 lutego | tyt. „Dziad i b 


A Re Aż ` i W i. 
ieyal piosenkę podski — 2 ctr, żyta, Putynkowska 30 i POWSTAŃCY I WÓJACY rotat 


za dziada odś 


a“. Ku ogólnemu nie- 


1933 r. odbyło się walne zebranie, zwo-, zadowoleniu zabawę zakończono 9 


fane przez prezesa p. A. Beygera, 
które przybyła delegacja 
Zarządu i to: prezes powiatowy p. 
wiński, sekretarz pow. p. Dudziak i ko- 
mendant P. W. i W. F. p. porucznik 
Kuliszewski. er 

Zebranie zagaił prezes pozdrowie- 
niem „Wolność” poczem powitał gości 
i odczytał program zebrania W dal- 
szym toku zebrania przystąpiono do 
sprawozdań, które kolejno zdali posz- 
czególni członkowie zarządu. Po spra- 
wozdaniu dyskusja ożywiona. Po pię- 
cio minutowej przerwie przystąpiono do 
wyboru nowego zarządu na rok 1933, w 
skład, którego weszli następujący człon 
kowie: prezes p. A. Beyger, zastępca 
prezesa p. Jan Kilichowski, sekretarz p. 
F. Buchholz, zastępca sekretarza p. Gin 
ter, skarbnik p. F. Zieliński, komendant 
p. A. Gazda, refer. oświatowy p. F. Buch 
holz refer. organizacyjny p. l. Ziętarski. 
Komisja Rewizyjna p. Józef Beyger, Jó 
zef Jurkiewicz, I. Wiśniewski zastępcy 
pp. Władysław Jankowski i druh Jan 
Gazda, Chorąży p. F. Kięliński, ławnicy 
pp. I. Wiśniewski, J. Jurkiewicz, J. Kie- 
lichowski. 


powiatowego | uczestnicy 
zer |nabożeństwie. 


na! godz. 4 rano, a to z tego względu, by 


mogli być w kościele na 


Zysk z przedstawienia i zabawy 
nie był wielki, ponieważ niektóre or- 
ganizacje Osieczka zbojkotowały na- 
sze imprezy, mimo, że nasi Wojacy na 
wszystkich zabawach brali udział. Ja- 
ko fakt godny podkreślenia, co bar- 
dzo korzystnie podziałało na naszych 
członków — było to, że na urządzone 
przez nas imprezy przybył wójt na- 
szej gminy p. Zuckermann i nauczy- 
cielstwo Sohem. Dużo również pra- 
cy bezinteresownej poświęcili organi- 
zowaniu wspomnianych imprez zaw- 
sze życzliwie odnoszący się do dru- 
hów prezes placówki p. Br. Jaranow- 
ski oraz wiceprezes p. W. Piotrowski, 
który przybył na sA a z małżonką 
i szwagierką i swoją wrodzoną powa- 
gą śadoł właściwy ton całej zabawie. 


Uczestnik. 


Golub 


— Burmistrz p. Nowakowski ob- 


Po wyborze p. prezes powiatowy | jął urzędowanie. W dniu 22 lutego po 


Czerwiński w długiej swej przemowie za |kjlku miesiącach 


chęcał członków do gorliwej pracy, po- 
czem przemawiał p. A. Beyger i pan 
porucznik Kuliszewski w swej pięknej 
przemowie podkreślił żywo znaczenie 
i potrzebę organiżowania się. Zebranie 
zakończono hasłem Wolność". 

— Nowydwór.: (Komisaryczny sól- 
tys). P. Starosta zamianował p. Ste- 
fana Lewandowskiego z Wielkiego 
Rychnowa na komisaryczego sołty- 
sa gminy Nowydwór. 

— QOsieczek. (Z życie 
Powstańców i Wojaków). W dniu 
lutego br. placówka miejscowa wy- 
stawiła 2 komedyjki pt. „Nieboszczyk 
z urojenia“ i „Ucieszne przygody“ 
Urbana Długonosa”. Kilkutygodniowe 
staranne przygotowanie się do wysta- 
wienia na scenie miejscowej powyż- 
szych sztuczek pod reżyserją komen- 
danta placówki p. L. Mellera dało wy- 
niki wspaniałe i ee wszyscy a- 
matorzy wywiązali się ze swych ról 
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znakomicie. Na szczególne podreśle-| 


` 


ip. Leona MACIEJEWSKIEGO sekr. 


nie zasługują z pierwszej komedyjce 
pp. Bol. Goerke w roli tytułowej oraz 
Fr. Angowski w roli doktora, który 
wprost do złudzenia umiał naślado- 
wać eskulapa. Trudno nie wspomnieć 
tu o ślicznej grze „Czyściewicza” « 
„Grzebalskiego', w których rolach 
występował młody p. M. Tomaszew- 
ski i mimo swego pierwszego wystę- 
pu na „deskach scenicznych“ — grał 
jak prawdziwy stary amator. W dru- 
siej komedyjce z roli tytułowej wy- 
wiązał się kli p. A. Angowski, na- 
śładując przemądrzałego chłopa pol- 
skiego. Również ładnie grali „pań- 
stwo Berkowie* (żydzi). w którycł 
rolach Berkiem był znowu p. Fr. An- 
gowski, który jak w poprzedniej ko- 
medyjce był tym aałówionycć Uk 
rzem-wskrzesicielem, a „panią  Ber- 
kową” grała p. Marja Jankowska jak 
prawdziwa żydówka. A i gospodyni 
Strzałkowska, którą zastępowała p. 
D. Klejnowska swoją brawurą ujęła 
publiczność. Wreszcie na zakończenie 
wspomnieć należy o p. Fr. Jankow- 
skim, który występował aż w 5 ro- 
lach i w każdej tak znakomicie gral, 
że stał się ulubieńcem  publicznośc:. 
Szkoda, że taki talent marnuje się na 
wsi. — Reszta amatorów również wy- 
wiązała się dobrze ze swych zadań i 
dlatego całość wypadła znakomicie. 
Do tak świetnego wyniku w dużej 
mierze przyczyniło się dobre „sufle- 
rowanie* przez p. A. Gomolińskiego. 
Należy odkreślić ofiarną pracę : 
szczerą chęć amatorów, którzy mimo 
nieraz zawiei śnieżnej i mrozu z dość 
znacznej odległości przybywali regu- 
larnie, niekiedy dzień po dniu. Po 
rzedstawieniu odbyła się zabawa o 
baado urozmaiconym programie. — 
M. in. zainscenizowano „Pieśń o kró- 
lu i 
obecnych wielkie wrażenie. P. Fr. 
'Angowski dość udatnie w przebraniu 


zawieszenia obją 

onownie urzędowanie p. burmistrz 
Nowakówaki, bowiem p. burmistrz 
sprawę wygrał. 

— Nowy sekretarz miejski. Do- 
tychczasowy. sekretarz miejski p. Mą- 
drowski opuścił zajmowane stanowi- 
sko, Sekretarzem miejskim został p. 
Baliński. 


ROZPOCZYNAMY STRZELANIE 
MAŁOKALIBROWE. 

Na prośbę naszego Czytelnika p. 
M. GARCZYŃSKIEGO rozpoczynamy 
łańcuch składkowy na dożywianie 
biednych dzieci, — pod nazwą: — 
„Strzelanie małokalibrowe*. Wzywa- 
na będzie tylko starsza młodzież pra- 
cująca. 

REDAKCJA. 


MAM ZA CEL... 


Na dożywianie biednych dzieci 
składam 1 zł i biorę za cel „kabzę* 


biur. p. Jana KAMIŃSKIEGO, sekr. 


jadwokackiego i p. Józefa ŁUKIEW- 
SKIEGO, sekr. adwokackiego, 
jrych proszę o dalsze prowadzenie 


któ- 


„strzelania“ chociażby skromnym dat- 
kiem. — 
MIECZYSŁAW GARCZYŃSKI 
—0— 
ŁAŃCUCH NA RZECZ BEZROBOT- 
NYCH 


Zawezwany przez p. Mederskiego 
składam na rzecz bezrobotnych 5 zł 


1 tofi proszę o dalsze prowadzenie łańcu- 


cha p. Kurta GOETZA. 
TUSC. PERETZ. 


== 


Na wezwanie p. Mederskiego skła- 
dam na rzecz bezrobotnych 5 zł. i pro 
szę o dalsze kucie łańcucha p. Ger- 
trudę KLIMKOWĄ. 

ROT. 


WIADOMOŚCI POTOCZNEJ 


Wąbrzeźno, dnia 3 marca 1933 roku 
EAR 


Wszystkim Czytelniczkom 
KAZIMIEROM 
i Czytelnikom 
KAZIMIERZOM 
z okazji przypadającego w dniu ju- 
trzejszym Ich Patrona życzy wiele po- 
myślności i zdrowia 
Redakcja i Wydawnictwo „Głosu“ 


—0— 


— POKWITOWANIE. Na dożywia- 
nie biednych dzieci szkolnych ofiarowa- 


krakowiance*, która zrobiła na|li: p.p.: Rozkosz — Dębowałąka, "+ ctr. 


fasoli, Hillar — 15 i fasoli, Sass Fr, — 


25 £ grochu 

Szlachetnym _ ofiarodawcom 
czne „BÓG ZAPŁAĆ”! 

Prosimy o dalsze datki, 

(7) Nałęcz (—) Sigurska 

— Komitet Obchodu Imienin Mar- 
szałka Józefa Piłsudskiego. . W dniu 
wczorajszym w sali sejmikowej w Sta- 
rostwie odbyło się posiedzenie celem u- 
tworzenia Komitetu Obchodu Imienin 
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ROZKAZ! 


Marszałka Józeła Piłsudskiego. Na po-IĶ, Z 


siedzenie przybyli nadzwyczaj licznie 
przedstawiciele tut. obywatelstwa, orga- 
nizacyj i towarzystw a także ks. dr. Łę- 
gowski z W. Radowisk, p-p.: naczelnik 
Sądu Smólski, dr. Ostrowski, burmi- 
strzowie: Golubia i Kowalewa i wiele 
innych z powiatu. 

[Posiedzenie zagaił p. Starosta Kalk- 
steinm wyjaśniając na wstępie cel posie- 
dzenia, aby w dniu 19 marca br. z okazji 
imienin P. Marszałka J. Piłsudskiego u- 
rządzić obchód oddając Mu należny sza- 
cunek i przywiązanie jako Naczelnemu 
Wodzowi i Pierwszemu Budowniczemu 
Polski, 

W dyskusji uchwalono, aby Komitet 
który się zorganizuje objął protektorat 
nad uroczystościami w powiecie i zor- 
ganizował uroczystość w Wąbrzeźnie. 
` Przy projekcie nad sposobem urzą- 
dzenia uroczystości zabierali głos p-p.: 
sekr, BBWR. Kornacki, inspektor szkol- 
my Matuszkiewicz, dyr. gimnazjum Bu- 
landa, porucznik Kuliszewski, burmistrz 
m. Kowalewa Kiichler i wiele innych. 

Uchwalono, że sprawą urządzenia 
obchodu zajmie się Komitet Wykonaw- 
czy w skład którego weszli: p. Starości- 
na Kalksteinowa, p. Reiskówna: pp. Sta- 
rosta Kalkstein, vice-star, Cwi i 
por. Kuliszewski, kom, pow. p. w. i w. f. 
em. inspektor Re'ske, inspektor szkolny 
Matuszkiewicz, prezes pow. Zw. Strze- 
leckiego Waligóra, red. i wyd. „Głosu 
Wąbrzeskiego' Bolesław Szczuka, — 
naucz. Wacławski, burmistrz Schwarz, 
dyr. gimn. Bulanda, kier. szkoły męsk. 
powsz. Nałęcz, naczelnik poczty Retz, 
dr. Ostrowski, major Bigocki, prof. Be- 
rendt, nacz. stacji Zieliński i naucz. Le- 
wandowski. 

Program obchodu podany będzie po 
uzgodnieniu tegoż przez Komitet Wyko- 
nawczy. 

— Kasa Chorych w Toruniu, oddział w 
Wąbrzeźnie. Pomocy lekarskiej w nagłych 
wypadkach w niedzielę 5 marca udzielają: 
na okręg Wąbrzeźno p. dr. Janiszewski, zaś 
na okręg Kowalewo p. dr. Owczarczak, le- 
(karze kasowi. 


— (Ceny targowe, Na dzisiejszym 
targu płacono za: funt masła 1,20—130 
zł, jajka mendel 1,30 zł., kapusta (głów- 
ka) 10—30 gr., jabłka funt 50—80 gr., 
cebula 20 gr. funt, 4 cytryny 50 gr., 
marchew 20 gr. funt, buraki 10 igr. 
funt. — 

— Skradli pszenicę, sprzedali i w końcu 
pobili się, W środę, na jadącego szosą pew- 
nego gospodarza z Jarantowic napadło kilku 
chłopów i skradli z woza 1% ctr. pszenicy, 
którą następnie sprzedali młynarzowi. Przy 
podziale pieniędzy między złodziejami dosz- 
ło do kłótni, zakończonej bójką. Jeden z 
nich został tak poraniony, że udać się ma- 
siał pod opiekę lekarską. Zboże od młyna- 
rza odebrano i zwrócono gospodarzowi. Spra- 
wę oddano do Sądu. 

— Korzystajcie z tanich rozmów 
telefonicznych w godzinach słabego 
ruchu. — Telefon międzymiastowy 
pozwala załatwiać interesy handlowe 
i osobiste szybko, dogodnie, bez ucią- 
żliwych podróży i straty czasu. Kto 
chce telefonować tanio, może korzy- 
stać ze zniżkowych rozmów w go- 
'dzinach słabego ruchu. | 

Zniżka dla tych rozmów wynosi w 
kraju od 19-ej (7-ej popoł.) do 2i-ej 
(9-ej wiecz). 20 proc. i od 2i-ej (9-ej 
wiecz.) do 8-ej rano 40 proc. ceny nor- 
malnej, a w ruchu mi arodowym 
od 19-ej (7-ej wiecz.) do 8 rano 40% 
ceny normalnej. 

— Pociąg narciarski do Wieżycy. Po 3- 
statniej niedzielnej próbie uruchomienia z 
Torunia do żukowa Zach. i Wieżycy specjal- 
nych wagonów raidu narciarskiego okazało 


grochu, Biały — zegarmistrz — 10,— zł. się niezwykłe zainteresowanie tego rodza- 
Młyn Parowy — 2 ctr. mąki, Putynkow- |ju imprezą ze strony publicznoości. 


Wzywamy Powstańców i Wojaków 
O. K. VIII. powiatu Wąbrzeskiego by 
stawili się jak jeden mąż na niedzielną 
manifestację, aby kadokumentować 
swoją gotowość obrony Ziem Rzeczy- 
pospolitej, dać dowód, że gdy zajdzie 
potrzeba — wszelkie zakusy na Jej gra- 
nice odęprzemy orężem, gdyż: cudzego 
nie chcemy — lecz swego nie damy! 

Zbiórka Powstańców i Wojaków od- 
będzie się dnia 5 bm. o godz. 1i-tej na 
dziedzińcu szkoły powszechnej męskiej. 


Zarząd Oddziału Powiatowego Związku 
Powst i Wojaków O. K. VII. 
(©) Czerwiński, prezes 
(—) Dudziak, sekretarz 
SAET 

Wobec tego przystąpiła Dyrekcja Kole- 

jowa do uruchomienia dalszej serji tych a-- 
trakcyjnych niedzielnych wycieczek do wspa 
niałych terenów narciarskich i saneczkowych 
w i. zw. Szwajcarji Kaszubskiej. 
_ Aby dać możność późniejszego jak dotąd 
wyjazdu z Torunia uruchamia Dyrekcja dn. 
5 bm. specjalne pulmanowskie wagony rai- 
dowe II. klasy przy pociągu wychodzącym 
z Torunia Przedm. dopiero w niedzielę o 
godzinie 1,22, z możnością zajęcia miejsc do 
spania w tych wagonach już w sobotę, w dn. 
4 bm. od godz. 21... 

Wagony raidowe wyjeżdżają: z Torunia 
5 bm. o godz. 1,22, z Bydgoszczy 5 bm. o 
godz. 2,51, z Gdyni 5 bm. 7,30.. 

Przyjeżdżają: do Wieżycy 9,20. 

Powrót. Powracają dnia 5 bm. z Wieżycy 
o godz. 17,50. Przyjazd do Torunia o godz. 
3,30 w nocy z 5 na 6 bm. 

W Toruniu nocleg w wagonach raidowych 
do godziny 8 rano. 

Cena biletów wynosić będzie 50% ceny 
normalnej bilettu III kl. pociągu osobowego 
z dodatkiem 2 zł. za noclegi w wagonach. 

Bilety uprawniają na żądanie do bezpłat- 
nego złożenia nart i saneczek w wagonie ba- 
gażowym. 

— Nie dajcie się nabierać! Jak nam do- 
noszą niektórzy Czytelnicy po wsiach kręcą 
się jakieś indywidua i skupują stare srebrne 
2 złotówki wycofane z obiegu z początkiem 
lutego. Osobnicy ci podobno płacą za 2 zł. 
— f złotego. Ostrzegamy naszych Czytelni- 
ków przed takiemi osobnikami — bo wyco- 
fane z obiegu srebrne 2 złotówki jakoteż 1 
złotówki choć są wycofane, można je wy- 
mieniać w Kasach Skarbowych, oddziałach 
Banku Polskiego i niektórych bankach. W 
razie pojawienia się takiego osobnika, któ- 
ry chce żerować na naiwności niektórych, 
należy oddać go w ręce policji 

— Pielgrzymka do Ziemi Świętej. Polski 
Touring Klub organizuje jubileuszową piel- 
grzymkę do Ziemi Świętej na Wielkanoc pol 
protektoratem, i osobistem i duchowem kiero- 
wnictwem J. E. Ks. Biskupa Dra Okoniew- 
skiego z Pelplina, Cena udziału w tej piei- 
grzymce, która prócz całej Ziemi Świętej 
zwiedzi Konstantynopol. Ateny i Egipt, wy- 
nosi zł. 1350. 

— Kradzież. Podczas wtorkowego targu 
skradziono pewnemu gospodarzowi 1 ctr. 
jęczmienia. Złodzieja schwycono. W piątex 
podczas targu skradziono jednej gosposi z 
okolicy pieniądze, które miała w torebcę. 

— Kino „Słońce“, Dziś tylko jeden raz 
film p. t: „Życie za złoto” z Tom Mixem w roli 
głównej. W dni następne: „Liljanka chce się 
rozwieść”, W kinie i restauracji występuje 
orkiestra argentyńsko-rosyjska. 

IEEE OK ZSZ CZOP I POPYT AEA ZPRDEŃ 


RUCH TOWARZYSTW 

— Baczność Podolicerowie Rezerwy — Ko- 
ło Wąbrzeźno! Dziś w piątek, dnia 3 bm o 
godz. 8-mej wiecz. odbędzie się miesięczne ze- 
branie Koła. 

Ze względu na bardzo ważne sprawy, — 
przybycie wszystkich Kolegów konieczne i o- 
bowiązkowe, — 

O liczne przybycie prosi 


Zarząd ; 
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— Baamość Podoficerawie Rezerwy! Towa- 
rzystwo bierze gremjalny udział w manifestacji 
antyniemieckiej w dniu 5 bm. 

Zbiórka o godz. 11,15 przed poł. w hotelu 
pod Białym Orłem. 

Zarząd. 

— BACZNOŚĆ! CZŁONKOWIE 
P. W. i W. F. W związku z manife- 
stacją protestacyjną, organizowaną 
przez Zw. Obrony Kresów Zachodnich 
w dniu 5 marca r. b. wszystkie oddzia 
ły P. W. i organizacje W. F. stawią 
się dnia 5 marca o godz. 11-ej na dzie 

dzińcu szkoły powszechnej męskiej. 
— Ochotnicza Straż Pożarna — 
Rozkaz! Druhowie stawią się w nie- 
dzielę 5 marca o godz. 11 u naczelni- 
ka, celem wzięcia gremjalnego udzia- 

łu w manifestacji antyniemieckiej. 
Pokorowski, naczelnik 


— ROZKAZ do członków Zwiaąz- 
ku Powstańców i Wojaków. W nie- 
dzielę 5 marca odbędzie się” potężna 
manifestacja antyniemiecka jako od- 

wiedź na zaborcze plany kanclerza 

itlera. W manifestacji tej Związek 
Powstańców i Wojaków bierze grem- 
jalny udział. Zbiórka wszystkich 
członków w niedzielę, dnia 5 bm. o 
godzinie 1i-tej przed Starostwem. 


Porządek obrad: Zagajenie „powitanie władz 
i gości, odczytanie protokółu z ostatniego rocz- 
nego walnego zebrania, wybór prezydjum, spra- 
wozdarie zarządu: a) prezesa, b) sekretarza, c) 
skarbnika, d) komisji rewizyjnej — dyskusja nad 
sprawozdaniami, uchwalenie absolutorjum sta- 
remu zarządowi, wybór nowego zarządu, odczy- 
tanie okólmików i korespondencji, wniosek kol. 
Lewandowskiego, wolne głosy i wnioski, zam- 
knięcie. — 

Uprasza się o liczny udział członków. 

(—) Skrzypczak, przewodniczący 
(©) Leon Redlak, sekretarz 

— Walne zebranie Tow. Sportowego „Pogoń“ 
odbędzie się w niedzielę 5 marca o godz. 16-tej 
w hotelu pod Białym Orłem (mała salka). Na 
porządku obrad wybór nowego zarządu. 

W razie nie przybycia dostatecznej ilości 
członków, następne zebranie odbędzie się pół 
godziny później bez sr na ilość człon- 
ków. — 

Zarząd. 

— Kółko Rolnicze P, T. R. W niedzielę, 
dnia 5 marca br. o godzinie 4-tej w lokalu p. 
Klimka odbędzie się miesięczne zebrania Kół- 
ka Rolniczego P. T. R. Przybycie wszystkich 
członków konieczne ze względu na zamówienie 
nasion buraków i marchwi 

Zarząd. 

— Miesięczne zebranie placówki wąbrze- 

skiej Związku Powstańców i Wojaków O. K. 


Staniowski komendant | VIII odbędzie się w dniu 10 bm. o godzinie 


— Pow. Koło Związku Inwalidów Woj. R. P. 
Roczae Walne Zebranie odbędzie się w nie- 
dzielę dnia 5 marca br. o godz. 2-giej po po- 
łudniu w lokalu p. Klimka ul. Grudziądzka. 


Obwieszezenie 


Urząd Skarbowy w Wąbrzeźnie podaje niniejszem do wiadomości 
publicznej, iż w dniu 7-go marca br. o godz. 10.30 w składnicy Urzędu 
Skarbowego w Wąbrzeźnie ul. Ogrodowa — u p. Candra — odbędzie się 
ji niżej wymienionych przedmiotów celem pokrycia za- 


sprzedaż z licytacji 
ległości podatkowych, a to: 


1 szafa do rzeczy, 1 umywalka dębowa z lustrem (stara), 1 biurko dg- 

bowe, 1 stolik do palenia, i leżanka, 4 koła do wozu, 1 biurko sosnowe, 
1 szała do akt, 1 maszyna do pisania „Adler”, 1 bufet restauracyjny 
z 2-ma kranami do piwa, 2 wozy, 1 rower męski „Łucznik“, 1 zegar wi- 
szący, Í repozytorjum „1 waga składowa, 80 butelek koniaku i likieru, 


1 aparat telefoniczny, 1 wóz roboczy 


„Singer“, 16 mtr. sześc. desek sasnowych dług. od 6—8 mtr„ deski do 
75 skrzyń, 1 kanapa pluszowa 2 krowy graniaste, 1 samochód ciężarowy, 
1 szafa dębowa do zegara, 2 lustra, 1 bufet dębowy 2 fotele wyściełane, 
1 zegar wiszący, 1 koń roboczy, i wóz skrzynkowy, 1 karoserja do auto- 
busu, 1 łóżko dębowe, 2 szafki oszklone, 40 paczek proszku do prania, 
3 worki ryżu po 2 ctr., 1 wóz skrzynkowy, 


1 lustro szlifowane w ramach, i koń 


siego, 2 umywalki z lustrem, i bufet sosnowy, 1 umywalka z płytą mar- 
kanapy pluszowe czerwone, 1 umywalka sosnowa z lustrem 
i płytą marmurową, 1 szafa ogniotrwała, 1 maszyna do pisania SE: 

wood" 2 wozy robocze, 4 wózki ręczne, i pomnik 
szlifowane, 30 paczek kawy Francka, 20 paczek kawy słodowej Bohma, 


murową, 2. 


1 bufet składowy czarny sosnowy, 1 


używany, 1 szafa do rzeczy, í maszyna do pisania „Reminśton”, 
Wąbrzeźno, dnia 2 marca 1933 roku. 
URZĄD SKARBOWY w WĄBRZEŹNIE. 


8 w hatelu pod Białym Orłem. Na porządku 
obrad b. ważne sprawy, dlatego przybycie 
wszystkich członków konieczne. 

Zarząd. 


6 licytacji 


nowy, i maszyna szewska marki 


1 kanapa pluszowa używana, 
gniady wałach, 7 ctr. pierza gẹ- 


granitowy, 1 lustro 


regał sklepowy, 1 stół gościnny 


„GŁOS WĄBRZESKE* 


— Czystochleb. Walne zebranie B. B. W. R. 
koło Czystochleb odbędzie się dnia 5 marca br. 
o godz. 16-tej. 

ZA ZARZĄD: 

(7) Antoni Neumann, sekretarz 

TRB KIETRZ E TEPO PENA AEP REEE EDGER 

NOTOWANIA ZIEMIOPŁODÓW 

W POZNNIU. 
Dostawa bieżąca, parytet Poznań, handel 
hurtowy. 
za 100 kg. z dn. 2. 3. 1933 r. 


Żyto — 
Pszenica 33,00—34, — 
Jęczmień — 
Jęczmień zwycz. prz. — 
Saradela — 
Owies pastewny 16,02—16,50 
Mąka żytnia 65 proc. — 
Mąka pszenna 65 proc, 51,50—52,50 
Otręby żytnie 10,50—10,75 
Otręby pszenne 10,00—11 — 
Otręby pszenne grube 11,00—12,00 


URZĘDOWE SPRAWOZDANIE TAR- 
GOWE KOMISJI OE CEN 


Poznań dnia 28. 2. 33 r. 
BYDŁO: 
Woły: 
pełnomięsiste wytuczone nieoprzę- 

GD 5 0520400 Mao 2 syo 56—60 
mięsiste tuczone młodsze do lat 3 64—54 
mięsiste tuczone. starsze 36—40 
miernie odżywione . . . . . . . +0—34 


Buhaje: 


tuczone mięsiste 


„of ai LT E NL 


eLO AAA 040.00 P 


ań NoT Ye 


Wytuczone pełnomięsiste 
tuczone mięsiste 
nietuczone dobrze odżywione 
miernie odżywione 
Jałowice: 

Wytuczone pałnomięsiste 
tuczone mięsiste 
nietuczone, dobrze odżywione 
miernie odżywione 
Młodzież: 

Dobrze odżywione 
miernie odżywione 


3.10 SEAT Nr) 


b) najprzedniej. cielęta tuczne . . 
tuczone cielęta 

dobrze odżywione 
Miernie odżywione 


Wytuczone pełnomięsiste jagnięta 
i młodsze skopy 
tuczone starsze skoby i macior- 
kk) aa oi dą © daoCZAŃKRZY CAGE 


a) pełnomięsiste od 120—150 kg. 
żywej wagi 
b) pełnomięsiste od 100—120 kg. 
żywej wagi 
c) pełnomięsiste 
żywej wagi 
dj mięsiste świnie ponad 80 kg. . 


TEE RER TESTS IA TEESE ARGO ESES 
Drukiem i nakładem: Zakłady Graficzne 


Bolesława Szczuki — Redakter edpowie- 
dzialny: Alfons Szczuka — Wąbrzeźno, 


ul. Mickiewicza nr. 1. 


E. BARYLSKI 


ULICA GRUDZI!I 


WYKONUJE: 


wszelkie prace w zakres stolarstwa wchodzące. 


=N Ag ZZ a 


STOLARNIA MEBLI 1 TRUMIEN 


ĄDZKA E A= 


Urządzenia wszelkich pokoji, oraz urządzeń bufetowych 


i składowych. 
konuje pracę stolarskie. 


Solidne wykonanie. 
NSTZŁ: SEAE T VOE PEZET ZI TNA TT" TIRE TORY TASER N A NEE OPR T? 


— Pozatem przy nowych budowlach wy- 


Obsługa pierwszorzędna 


Zniewagę! 0000 Ga 


rzuconą przeciwko pp. 


Załatwiam wszelkie 


Z. Wojnowskiej i W. Tro- 
jankowskiej z ubolewa- 
niem cofam jak również 
niniejszem przepraszam. 


Wiktor Grabowski 
Wąbrzeźno 


Jaja 


Dwupokojowe 


mieszkanie 


w Wąbrzeźnie Rynek, 
de wynajęcia 
Wiadomość : 

A. Łukiewska 
Toruń —ul. Bydgoska 14 


Kupię dobre 


RADJO 


na 220 volt 


Zgłoszenia pisemne z po- 
daniem rodzaju konstru- 
kcji, ceny i ilości lamp, 
nałeży składać w admin. 
„Głosu Wąbrzeskiego” 


miennej 


prowadzenia 
stwa. Zgłoszenie 


ZIENZNZNZNZNZNE 
PIERWSZE KAJNOWOCZESNIEJSZB KINO DŹWIĘKOWA 


„SŁONCE“ 


HOTEL POD BIAŁYM ORŁEM 
I 


wylęgowe 


kur czystej rasy Ply- | ia 
prośby, skargi oraz 
mouth-Roks (jastrzębia- | różne wnioski dj spra- 
te) ma na sprzedaż po 
bardzo niskiej cenie 


Józef Kurzyński 
Wąbrzeźno, Wolności 24 


Poszukuje się zaraz su- | 418 — przy POR 


dziewczyDy am 


lub starszej kobiety, któ- 
ra umie „jk a 
dzić się z dziećmi — 

pYKEŃ A Zat SI Ę = 


„Głosu NEO 


© 060 o == 'Wąbrseskim “ 


SPRAWY 
PISEMNE 


jak reklamacje, odwoła- 


wach podatkowych, — 

sądowych, administrac., 
wojskowych i t. p. 
Leonard Kołecki 

Wąbrzeźno, Mickiewicza 


7 
: Oglaszsjeie 


do red. 


w „ Głosie 


ŁICYTACJA PRZYMUSOWA 


Dnia 8 marca br. o godz. ii-tej sprzedawać bę- 
dę najwięcej dającemu za gotówkę u p. M. Motyla 
w Golubiu, Rynek: 

35 par bucików męskich rozmaitych, 30 swe- 

trów damskich, 85 par kaloszy, 3 pary śniegow- 

ców i 100 mtr, materjału ubraniowego. 


LICYTACJA PRZYMUSOWA. 


Dnia 8 marca br. o godz. 12-tej sprzedawać bę- 
dę najwięcej dającemu za gotówkę u p. Bolesława 
Gumińskiego w Golubiu ul Tornńska: 


Około 6 fur jęczmienia ,około ólur żyta, bufet, 
biurko, stół z 8 krzesłami, starą kanapę, 10 in- 
dyków, 10 kur oraz zbiór z 3 morgów kartofli. 


LICYTACJA PRZYMUSOWA. 


Dnia 8 marca br. o godz. 10.30 sprzedawać bę- 
dę najwięcej dającemu za gotówkę u p. A. i W. 
Golusów w Golubiu, Rynek: 


1 wiolonczelo. 
Litwin, komornik sądowy w Golubiu. 


262/33 | 


Litwin, kom. sąd w Golubiu. 


99/33 


Litwin, komornik sąd. w Golubiu. 


166/33 


Polski 
Czerwony 
Krzyż! 


Jaka instytucja gotowa jest zawsze oto- 
czyć sanitarną opieką ofiary epidemyj, 
powodzi i wszelkich innych katastrof ? 


Polski 
Czerwony 
Krzyż! 


W Nad a dnia 40 erg 8,15 pA iw Beke 
5 bm. 3 seanse o godzinie 4, 6,15 i 8,45 wieczorem 


wyświetlamy wielki przebój komedjo-operetkę z ulubieńcami 
Liljalną Harvey I Henry Garatem pod tytułem: 


Życie :złoto |Lilianka chce się rozwieść 


Specjalne przedstawienie dla dzieci w piątek 3 o godz. Film ten cieszył się wszędzie ogromnem powodzeniem 
5-tej wstęp 25 groszy a dla dorosłych wstęp 50 groszy Do tego najaktualniejszy tygodnik nowości 


Codziennie w kinie i restauracji występy orkiestry rosyjsko- Codziennie występy orkiestry argentyńsko-rosyjskiej w któ- 
argentyńskiej pod batutą słynnego kapelmistrza Zołotnikowa rych podziwiać możemy chóry — śpiewy oraz tańce kozackie 


Dziś w e pilek, à dn. 3 bm. o godz. 815 wiecz. 


ukaże się na naszym srebrnym ekranie A" film cow- 
m z słynnym królem cowboyów TOM MIXE Mpt. 


————- 2)... 


F 


a. 
sw 


M m a w a mm A 


| OA o pew N U mm 


